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i e c g o s p o d a r s k i .

Otrzymaliśmy zawiadomienie centralnego kc 
hutetu Galicyjskiego Towarzystwa gospodarskiego 
■— zamieszczone między ogłoszeniami, —  że podczas 
Wystawy rolniczo-przemysłowej, w miesiącu wrześniu 
nastąp* w Stanisławowie zjazd gospodarzy wiej­
skich i przyjneidt, rolnictwa, które to zgromadzę 
Ole przedyskutować ma kilka pytań z dziedziny 
gospodarstwa wiejskiego.

Ważność wspólnych- ognisk, jakiemi są podobne 
zjazdy, podnosiliśmy niejednokrotnie, to tez z pra- 
Wdziwem zadowoleniem przyjęliśmy doniesienie ko- 
Oiitetu centralnego. Zadowolenie to wzrasta atoli, 
jeżeli zważymy’, że rie będzie to zwykłe zgroma­
dzenie członków Towarzystwa gospodarczego, lecz 
odział w niem wziąć mogą wszyscy dobrej woli 
ludzie, których postęp gospodarki naszej obchodzi. 
Obrady w ten sposób zakierowane dotknąć mogą 
1 powinne szerszego terenu spraw, dotyczących kra 
jowego dobrobytu, w czem Towarzystwo gospo­
darskie, zamknięte literą statutu, ograniczającego 
zakres działalności, jest krępowane; tom sainem< 
Wedłu nas, zjazd będący w mowie powinien przy­
dać charakter wiecu gospodarskiego, na którem 
Wszystko, co nawet pośrednio wchodzi w interes 
gospodarza wiejskiego tak na wielkiej jak małej 
Posiadłości, gorliwe zajęcie wyczerpującą radę 
Znaleźć powinno.

Zapatrywania nasze dąży do tego, aby gospo 
wiejscy zaczęli Bię interesować i opiekować 

^yCei nietylko specjalnie, fachowo rolniczemi spra­
wami , jak uprawa rob, żniwiarka, pług ulepszony 
ub obudowanie bydła, lecz aby nauczyli B ę myśleć 
1 radzić także o sprawach, które na stan gospo­
darstwa krajowego wpływ wywierają nieograniczo­
ny choć pośredni, a z których wymieniamy główniej- 
8 e jak: postęp śwatła i wiedzy włościan, umoral- 
nienie i zamiłowanie pracy i nauki, reforma kar­
czmy, naprawa stosunków między dworem a chatą 
1 wzajemne onych poparcie, a głównie lichwa i śro- 
' l i  w ykorzenienia jej ze wsi za pomocą orgamza- 
cyi racyonalncgo kredytu.

lłrak absolutny wszelkiej działalności w tym 
baśnie kierunku, stanowi, naszem /. laniem, wielką 
lukę w zakresie prac Towarzystwa gospodarskiego 
} kto wie, czy słabe stosunkowo rezultaty jakiemi 
Ustyt.ucya ta swój wpływ na dobrobyt kraju zna-, 
‘zy, w tym oto braku nie znajduje swojej przy 

Czyny. Sądzimy nawet, że reforma statutu Towa- 
^-ystwa w tym kierunku byłaby nader pożądaną. 
^Woją drogą jednak, zebrania ludzi z kół jak na* 
?*8rszych w charakterze wieców publicznych do- 
rzeby było wprowadzić w zwyczaj, ku czemu zjazd 

^aniaławowski oby dobrym był początkiem!
Zwracamy uwagę na znakomite rezultaty, ja- 

1- wydają toruńskie sejmiki gospodarskie Prus Za 
!:liodnicb, które w ten właśnie sposób działają. Do- 
5>'y gospodarz pon mień objąć wzrokiem i dzielną 
gonią cały obszar potrzeb i stosunków, łączących 

z jego polem działania, powinien wniknąć we. 
Nfcystkie czynniki składające się na dobrą całość, 

we wskazanym powyżej kieruiiku działać po- 
Une Oddziały Tow, gosp., zastanówmy się w na- 
'Pnym artykule.

Wyższa szkoła realna w Stanisławo//.e.
Obvwatelstwo a zwłaszcza rodzice, mający synów w W ie- 

okólnym , w Stanisławowie i obszernej okolicy zamieszka­
li założenie wyższej szkoły realnej 7. niowypowiedzie
uju zadowoleniem. Dziś więc, po roku istnienia szkoły, wszyscy 
h ,jy»lł interesują sprawy tej doniosłości jak wykształcenie 

cfisń, skwapliwe badają i badaę  ̂powinni stan zakładu, jego 
Bratkową działalność i jej rezultaty, z czegoby można mniej 
j^ cej prawdopodobne snuć wnioski o przyszłości sz.kofy. Za- 

“ ’e»owanie to jest tem słuszniejsze, żre początkowy kieru- 
szkoły, nadany jej pierwszym implusem że strony bezpo> 

Uucli przewodników, o dalszych jej losach stanowić może
"■ydująco.

Z tych powodów, otrzymawszy7 pierwsze roczne sprawo­
zdanie dyrekcyi tejże sżkolyt poświęciliśmy7 takowemu baczną 
uwagę, a wrażeniom stąd odniesionem mamy sobie za powin­
ność podzieiić się z szerszą publicznością.

Przedewszystkiem zaznaczyć musimy, wprawdzie nie na 
podstawie sprawozdania, lecz z informaeyi własnych, że gorli­
wość pp. nauczycieli odpowiada w zupełności wzniosłemu ich 
zadaniu, chcemy tedy wierzyć, że ujemne strony, jakie w 
ciągu jednorocznej Instoryi zakładu dostrzedzby się dały, po­
chodzić muszą 7, niezależnych od bezpośredniego lcerownictwa 
trudności, jakie nastręcza początkowe wprowadzenie szkoły w 
życie.

Teraz przytaczamy główniejsze daty7, zaczerpnięte ze spra­
wozdania dyrekcyi, pomijając rozkład nauk wszelkie z 
nałożonego z góry szablonu wypływające ustępy7.

1 tak: szkoła, jak wiadomo, w pierwszym roku 4 klaso­
wa, liczyła uczniów z początkiem roku 242 z końcem 185 ; z 
tych zakończyło rok szkolny ze stopniem celującym 10, ze sto­
pniem pierwszym 85, drugim '3, trzecim 135, do egzarmnu po 
wakacy ach zostaio 52. Co uo narodow ości z końęem roku by-, 
ło Polaków7 ltjl, Rusinów 22, Nierucuw 2. Co do wyznania: 
Obrządku rzym. kat. 118, gr. kat. 22, żydów 413, ewangeli­
ków 2. Nauczycieli posiada szkoła 12, prócz nauczyciela spili; 
wn i gimnastyki.

8 rodki naukowe, jak na początek, są stosunkowo dośe. 
znaczne. Biblioteka dla nauczyeieli liczy 2U(3 dziel, dla ucz 
niów 11,11 Atlasy7, mapy, telurya itp. przyuory do nauki geo­
grafii przedmiotu w 5'J. Gabinet przyrodniczy składa się z 07 
okazów i !L rycin. Gabinet fizykalny posiada 7L przyrządów 
Pracownia chemiczna liczy narzędzi .34 i około 100 prepara 
tów chemicznych. W gabinecie rysunków odręcznych znajduje 
się 15 modeli i 031 wzorów rysunkowych. Wreszcie do nau­
ki geoinetryi wykreślnej i miernictwa posiada szkoła 24 mo­
deli i 29 przyrządów,

Z przedmiotów nadobowiązkowych wykładano:
1. H i s t o r y ę  k r a j u  „r o d z i. n i\ e g cl“ Oddial 1 tygodnio­

wo jedna godzina. W nauce tej hi-alo ndział 10 uczniów 
klasy I l i ,  Oddział 2 tygodniowo jedna godzina. W na­
uce tej brali udział wszyscy uczniow7ie klasy IV.

2. J ę z y k  r u s k i .  W jednym oddziale. 2 godziny tygodnio­
w o. Naukę pobierało 22 uczniów.

1. J ę z y k  f r a n c u s k i .  W  dwóch oddziałach 4 godziny7 
tygodniowo. Naukę pobierało 20 uczniów.

4, N a u k ę  ś p i e w u  (Rozpoczęto w 2 półroczu.) W jednym
oddziale, 1 godziny tygodniowo. (Jdział brało 29 uczniów

5. N a u k  a g i m n a s t y k i  trwrała w 1 półr. 2 miesiące, w
2 pór. (j tygodni. \V 4. oddziałach po jednei godzinie 
na tydzień dla każdego oddziału. Naukę pobierali wszy­
scy uczniowie zakładu.
Daty powyższe nastręczają nam kilka uwag, mianowicie 

co do frekwencyi uczniów, ich stosunku narodowościowego, bi­
blioteki, przedmiotów nadobowiązkowych i historii zakładu, 
pomieszczonej w sprawozdaniu dyrekcyi, a to co do sposobu 
i treści jej ułożenia. Uwagi to będą przedmiotem drugiego 
artykułu w sprawie szkoły realnej.

Korespondencja Gaz. Podkarpackiej.
W iedeń, 7. Sierpnia.

Jeśli dzienniki centralistow7skic nie są rade z powstania 
hercegowińskmgo i swe niezadowolenie wszelkiemi objawiają 
sposobami, to ustryacki minister wojny może mniej niechęt­
ne m okiem patrzy na te rozruchy, które wprawdzie mogą 
skończyć się na niczem, ale które dowodzą w każdym razie 
jak mało można liczyc'na  spokój na półwyspie bałkańskim. 
Otóż wszelkie zabarzonia w Turcy i, nie zapuszczając się już 
w fantastycznie kombinacye, o których przed kilku dniami 
dość obszernie już mówiliście, zmuszają Austryę do trzy­
mania w7 gotowości znacznych sil wojennych. Przy dzisiejszym, 
bardzo skąpo wymierzony 111 budżecie, nader trudno to przy­
chodzi ministrowi wojny, więc obok innych nader poważnych 
i poważniejszych powodów, te zawiklania wschodnie czy i- 
stniejące już czy przypuszczalne’  popierają pod pewnym wzglę­
dom żądania ministra wojny7, by budżet jego powiększony zo­
stał. A summa, której minister żąda, jest dość znaczna 
(wprawdzie mniejsza niż głoszono.) Minister zażąda od dele- 
gacyi do spraw wspólnych powiększenia budżetu wojny na 
rok 187G o blisko 9 milionów złr. Z ftijŁuiny l ,  g milionów 
przypadnie na budżet zwyczajny (orJinarium) a 7,-j milionów 
na nadzwyczajne wydatki (estraordinariuin). Z tej zaś drugiej 
summy 6 milionów przeznaczają na sprawienie nowych armat 
z hartowanego bronzu czyli f^talo-bronzu, jak ten metal nie­
którzy nazywają, systemu generała UchatiusG. Reszta summy 
ma być obrócona na budowę fortec, z tych 300,000 fl. na 
Przemyśl, a 550,000 fl. na Komorno. W  porównaniu 7,  milio­
nami tularow, jakie Niemcy wydają na »we twierdze, Au- 
strya obraca na ten przedmiot, rzec można, nic nieznaezące

kwoty. W  ogóle austryacki budżet wojny ma być na rok 
przyszły powiększony7 o przeszło 10 milionów zlr, i wyniesie 
w wy7datkach zwyczajnych 91 milionów, kiecty na rok bieżą­
cy wynosi tylko 92 3 miliony. Na poparcie swych żądań
ministrów- wojny argumentów nie braknie. Tak pod wzglę­
dem artylleryi armia austryacka jest prawie rozbrojona. Dzia 
la austryackie były bardzo dobre kiedyś, jeszcze w r 1866 
dowodzono, że artyllerya austryacka lepsza jest od pruskiej; 
ale od tej pory fabrykacya dział poszła naprz d, i w ogóle 
artyllerya wszelaka tak pozycyjna jak połowa porobiła wiel­
kie postępy, Austrym zaś stała na miejscu. Rok temu mniej 
więcej jak odbyły się porównawcze próby pod Wiedniem 
wobec licznej komisyi generałów, marszałków, etc. z armatami 
stalowemi Krupphi. Przypominamy przerażenie jakie wówczas 
wypadek tych prób wywołał, a które streszczało się w wy­
krzykniku: Austrya nie ma artylleryi odpowiedniej potrzebie. 
Minister i na to może się także powołać, że armia austrya­
cka jest stosunkowo najtańsza ze wszystkich europejskich 
wielko-pańslwownch armii. Z austryackiego budżetu wojny 
przypada na głowę (ludności) 2,64 zlr., kiedy we Francyi 
przypada na głowę blizko 1 2 'fr. w Niemczech 2,2 talarów, 
w 2.64 rubla. Jeżeli dodamy7 jeszcze położenie Europy
dziś chwilowo nieco spokojniejsze, ale zawsze bardzo niepe­
wne przygotowania wojenne wszędzie robione, małą gotowość 
wTojenną Austryi wTogóle , bo landwera cislitawska tylko na 
pół istnieje, smutne doświadczenia dawniejsze, jakie Austrya 
z powodu podobnege stanu rzeczy kiedyś przechodziła zda­
wałoby się że minister wojny może sprawę swrą za wygraną 
uważać. Jednakże tak nie jest. Położenie finansowe i ekono­
miczne jest bardzo smutne w oiiu połowach państwa, z tą  

różnicą, źe w7 Austryi finansowe rząuy7 nieco lepiej stoją niż 
w Węgrzech, za to ekonomiczny stan kiaju i ludności jest 
nieskończenie gorszy niż w Węgrzech. W ięc tak węgierscy 
jak austryTaccyr delegaci będą się bardzo z ministrem targo­
wali, a wogóle to projektowane podwyższenie budżetu wojny 
nie zrobiło wcale dobrego wrażenia.

Obsadzenie namiestnictwa, galicyjskiego zajmuje tu w 
pierwszym planie sfery7 rządowe i dziennikarskie. Znane wam 
są glosy prasy centralistycznej, która radaby z osobą nowe­
go namiestnika widzieć połączony zwrot reakcyjny7, i wr tym 
duchu torytować będzie kandydatury7. O ile dotąd w7nosić mo­
żna, żydolilska prasa najchętniej widziałaby7 Summera ze dzlą- 
ska; br. 1’asinger dopiero w rezerwie jest uznawany przez nich. 
Trasa pólurzędowa inaczej znów przemawia:

Połurzęclowa Bochemia pisze: „posadę namiestnika Gali­
cy* ręąd długo nie zostawi opróżnioną; było dosyć czpse przy7- 
gotować się na ten wypadek, hr. Goluchowski bowiem już 
przed kilkoma miesiącami zawiadomił, źe zamierza stanowczo 
zrezygnować. Galicya_ jest krajem w^lkim, potrzebujący7m 
stałego zarządu i prowizoryum byłoby tam nie na miejscu; 
atoli teraz decyTzya zapaść jeszcze nie może, z powodu iż wią 
ksza c/.ęśc ministrów jest na u rlop ie .W ed łu g  Bohemii naj­
więcej widoków objęcia tej posady ma br. Possinger, „był już 
bowiem wiceprezydentem namiestnictwa galicyjskiego, uro* 
dzony jest W Galicyi i ożeniony z Polką

Z tem wszystkiem nie należy treścić nadziei, że na 
ważne to stanowisko powołany zostanie mąż 7. pośród obozu 
narodowego t. j. Polak. Z tej kategoryi wymieniają w pierw­
szym rzędzie hr. Alfreda Potockiego i dr. Ziemialkowskiego.

i 3 U / i E C i L A D  r O L l f f C j Z mc
Kiciuic polskie.

(iaz. Narodowa doniosła o konfiskacie z nakazu pro 
kuratoryi transportu 259 sztuk medalów, w7ybitych na cześć 
męczenników chełmskich. Fakt ten zadziwił tem bardziej, że 
zfi‘eranie składek na medal odbywało się za pozwoleniem \v®* 
dzy, pimwszy transport tych medalów został wydany bez tru­
dności i rozeslany^przedplacicielom. Dowiadujemy się, że isto- 
nic w sobotę z nakazu dyrektora policyrj zatrzymano drugi 
transport na dworcu. Podług ustawy konfiskata ta wymaga 
zatwierdzenia sądu, jeżeli ma być prawomocną. Zatwieraze- 
dnio lub zniesienie kofiskaty winno nastąpić w przeciągu 
8 dni.

Dowiadujemy się, że prowodyry świętojurscy przedsta­
wiali się ministrowi Lasserowi, gdy na pogrzeb hr. Golucho- 
wskiego zjechał do Lwowa,

I .
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Pod d. 6 bra. wystosował Wydział krajowy, z powodu 
zgonu hr. G-ołuchowskiego adres do cesarza, w którym dzię­
kuje, że tak długie lata takiemu mężowi, wierność dla tronu 
umiejącemu pogodzić z przywiązaniem do ziemi rodzinnej, ster 
rządów kraju powierzał, tudzież że pamięć tego męża uczcił, 
wysyłając reprezentanta swego na obrzęd pogrzebowy.

W  Kongresówce odbywa się niezwykły ruch wojska. 
Piechota koncentruje się w kilku punktach środkowych kra- 
ju, ku granicy zaś pruskiej i austryackiej posunęły się pułki 
jazdy i bataljony strzelców. Mieszkańcy są tego przekonania, 
że ruch ren wojskowy oznacza bliskie prawdopodobieństwo woj- 
ny. Korospodenci jednak moskiewskich gazet starają się tłu­
maczyć ten ruch potrzebą lepszego rozmieszczenia wojsk, ani­
żeli to, jakie dotąd imało miejsce.

Gazety pruskie powtarzają, że sejm ks. Poznańskiego 
zbierze się w pierwszych dniach października. Przyspieszenie 
kadencyi sejmowej, która właściwie dopiero w lutym przypa­
da, spowodowanem zostało potrzebą ustanowienia zarządu i spo­
sobu użycia funduszu dctacyjLego na ostatnim sejmie prnskim 
dia prowincyj uchwalonego. Dziennik Poznański z tego po­
wodu przypomina naszym posłom, że na nich leży obowiązek 
wniesienia sprawy kredytu hipotecznego dla włościan na po­
rządek dzienny, i za pośrednictwem sejmu prowmoyonaluego, 
starać się im należy u rządu o utworzenie landszafty włoś­
ciańskiej.

Z Poznania donoszą że pruski minister rolnictwa zatwier­
dził wydalenie tych nauczycieli i uczniów szkoły gospodar­
czej w Żabikowie, którzy nie są poddanymi pruskimi, z wy­
jątkiem dwóch austryackich nauczycieli, którym dalszy pobyt 
pozwolono. A zatem wieść o cofnięciu wydalenia była mylną.

A u s t r y a

Strike berneński kończy się w sądach. Podczas układów 
niektórzy fabrykanci poobrażali czynnie delegatów robotni­
czych i odwrotnie. Zatargi te załatwiają się więc teraz przed 
kratkami.

Mimo urzędowych zakazów potworzyły się w Dalmacyi 
i Krainie komitety dla wspierania powstańców hercegowiń- 
skich, które jawnie występują. fta czele lublańskiego komite­
tu stoi np. poseł rajchsratowy Yosniak i członek Wydziału 
krajowego Żarnik. Są to komitety „Opieki Narodowej."

Zwołanie delegacyj wspólnych ma nastąpić na koniec 
września. Zależy to głównie od pory kiedy nowy sejm wę­
gierski, który jak wiadomo ma oię zebrać do 20. b. m. u- 
kończy weryfikację i przedsięweźmie wybór delegatów.

Sułtan nadał namiestnikowi Dalmacyi Rodiczowi wielką 
wstęgę orderu meJżidje jenerałowi JoWaniczov i w Dubrowni 
ku tenże order 2 klasy jeneralnemu konsulowi austryackiemu 
w Scrajewie (Bośuii) ten order 3 klasy; wielu zaś oficerom 
załogi dubrownickiej 3 .„ 4. i 5 klasy.

Rosya.
Podług wiadomości telegraficznych nadeszlych z Peters­

burga, wybuchło powstanie w prowincyi turketańskiej, Koka- 
nie której północną połowę zabrali Moskale w 1865 r. Poi 
wstańcy któremi dowodzi Abderrahman Adw obodzi; miel 
wypędzić chana i jego rodzinę. Prawdopodobnie wywołały ten 
rokosz moskiewskie intrygi, i Moskwa nie opuści sposobności 
rozszerzania swego azjatyckiego zaboru.

Niemcy.
Rada związkowa rozpocznie swe plenarne posiedzenia na 

nowo w drugim tygodniu miesiąca września, jak liółn. fiei- 
tung donoszą z Berlina. Rada związkowa zajmie się przede- 
wszystkiem projektami, które mają być przedłożone parlamen­
towi. Parlament zaś ma być zwołany w cztery tygodnie po 
zebraniu się rady związkowej. Wszelkie doniesienia dzienni­
ków i domysły co do projektów jakiemi rada związkowa opa­
trzy parlament, są przedwczesne i nie mają najmniejszej pod­
stawy, bo w urzędzie kanclerskim pracują obecnie dopiero 
nad przygotowaniem materjalu dla rady związkowej. To też 
i pogłoski o powiększeniu wejskowego budżeti cesarstwa są 
chwilowo niczern inuem, jak pogłoskami tylko a w minister 
stwie wojny rozpoczęły się dopiero w tej mierze rokowa­
nia

Pod przewodnictwem jenerała Voigts- Rhetz, którego 
prasa niemiecka uważa jak wiadomo za przyszłego ministra 
wojny, odbędą się kilkodniowe konfereneye u ministra wojny, 
odbędą się kilkodniowe konfereneye w ministerstwie wojny, 
w których wezmą udział wszystkie rządy związkowe mające 
samodzielny kontyngens wojskowy. Celem tych konferencyj 
ma być uchwalenie regulaminu dla rezerwy. Chwilowo odby­
wają się już komisaryczne narady nad nowym regulaminem 
poborowym, zastosowanym do nowego wojskowego prawa.

Paderbronski biskup Konrad Martin, internowany jak 
wiadomo w weselskiej cytadeli, wyjechał nagle bez pozwole­
nia rządu. Biskup Martin, opuszczając samowolnie miejsce swe­
go przymusowego poby tu —  wystosował pismo do naczelne­
go prezesa rejencyi w Minden — pana Eichhorn — w ktć 
rem krok swój uniewinnia. W piśmie swem powiada biskup 
na wstępie, że przedewszystkiem obowiązek utrzymania sa­
mego siebie zmusza go do tego kroku, bo lekarze nakazali 
mu koniecznie wyjazd do wud, na który pomimo odnośnego 
.wniosku, nie otrzymał dotąp od władz pozwolenia, a nawet

po dostawieniu zażądanego świadectwa powiatowego fizyka 
Piócz względu utrzymania własnej swej osoby, powoduje bis­
kupa, jak pisze, większy jeszcze i świętszy obowiązek do o- 
puszczenia przymusowego pobytu. Obowiązkiem tym zaś jest 
piecza o dobro i zbawienie ich dyecezyan, —  z którem z 
miejsca swego internowania nie może mieć żadnych stosunków 
Złożony przez władze państwowe z biskupiego urzędu, sądz1 
się biskup Martin pomimo to prawowitym pasterzem swych 
owieczek, a chcąc dopełnić przyjętego na siebie wobec Boga 
obowiązku, nie może dłużej pozostać na weselskiej fortecy. 
Mógłbym się bez niczego wydalić z Wesel —  pisze biskup 
Martin —  aie nważałem za obowiązek honoru powiadomić pa­
na o powodach mego postępku. Czy postępek biskupa da się 
uspra wiedli wiś powyższem pismem? Co na to powie Watykan 
i cały zastęp katolicki Niemiec — trndno chwilowo przesą- 
dać, Doniosły to w każdym razie i zadziwiający takt wobec 
dotychczasowej jedności całego Prus episaopatu.

Provinzial Correspondenz zapowiada, że rząd obecnie 
baczną zwróci uwagę na wszelkie Kolekty i składki na cele 
kościelne a mianowicie świętopietrze, i odnośne przekroczenia 
ustaw majowych surowemi obłoży karami.

I r l n m l y p .

Uroczystość 0 ‘ConneIa odbyła się w Dublinie przy nie­
zwykłym w takich rabach udziale duchowi, ństwa: 4 arcybis­
kupów, 40 biskupów i 500 księży było obecnyTch. Kardynał 
Cullen przewodniczył obchodowi. Kardynał Manning, pry­
mas angielski listownie usprawiedliwił nieobecność swoją. Ten 
niezwrykły udział duchowieństwa katolickiego, jako też ludu 
nadaje tej uroczystości charakter demonstracyi politycznej. 
Chociaż czasjT prześladow ania katolików' i Irlandyi należą do 
przeszłości, takie jednak demonstracyjne uczczenie tego wiel­
kiego patrjoty który właściwie pchnął Anglię na drogę u- 
stępstw dla Irlandyi, jest wyrażnera żądaniem kraju, otrzy- 
mania jeszcze większych ustępstw, a nieobecność na obchodzie 
ultrasów feniańskich, powiuno być wskazówką dla rządu an­
gielskiego, iż szczerszem dopełnieniem prac Gladstona, potra­
fi zaspokoić wymagania tego po macoszemu traktowanego 
kraju.

Turcy a
Wypadki w Herce go wTinie zwróciły uwagę powszechną 

na Wschód, gdzie się zanosić zdaje na ważną, dziejową ka­
tastrofę. Od dawna na śmierć przez polityków skazany „cho­
ry człowiek czuje, że się zbliża chwila stanowcza i pragnie się 
ratować, jak może. Gdy zatem zewsząd ściągają ku słowiań­
skim ziemiom wojska tureckie nie od rzeczy będzie zapoznać 
czytelników naszych z stanem armii czynnej Dułuńskiej, we­
dług zestawienia, jakie znajdujemy w Revue militaire de Pe- 
tranger.

Nasamprzód zwrócić trzeba uwagę, że tylko wryłącznie 
wyznawcy proroka mogą mieć zaszczyt należenia do armii 
sułtańskiej żaden giaur pod chorągwią islamu, której teory- 
tycznie głćwnom zadaniem szerzenia w ‘ary w jednego Ałłaha 
i jego proroka, stanąć nie może dlatego też z 800,000 chrze- 
ścian, będących poddanymi Wysok.ej Porty, żaden do służby 
w szeregach powołanym nie jest a cudzoziemcy, chcący ko­
niecznie przyjąć służbę sultańską, bezwarunkowo* z malemi 
wyjątkami poturczyć się muszą, jak to sami wiemy ze smu­
tnych przykładów naszych Sadyków et tutti ęuanti, co wiarę 
mieniać gotowi, jak paryskie damy ubranie.

Owoż wśród takich warunków armia sułtańska przy 
mniej więcej 19 milionach ludności liczy czynnego żołnierza 
171,000; rezerwa redif wynosi 190,000 czyli razem 301,000 
regularnego żołnierza; dodajemy do tego t. z. Baszybozuków i 
jazdę, którą pewne plemiona stawiać są zobowiązane a otrzy­
mamy ogolną liczbę 670,000 żołnierza, 51,000 koni i 624 
zarmat.

Armia ta podzielona jast wedle najnowszych rozporzą­
dzeń na 7 korpusów, których głów ne kwatery znajdują się w 
Konstantynopolu, Szumli, Monastyrze, Erzerumie, Damaszku 
i Bagdadzie; kwatera 7 głów nego korpusu dotychczas jeszcze 
ostatecznie ustanowioną nie została.

Wiadomo, że armie tureckie dawnemi czasy postrachem 
były dla środkowej Europy, i że jedynie Polska, na kresach 
chrześcijaństwa na wieczne skazana excubiae i ciągłe z tur- 
kami zapasy, sprostać i skuteczny odpór dać im mogła. Nie 
z stronniczości, ale wedle prawdziwugo stanu rzeczy nie mo­
żemy dzisiejszej armii tureckiej przyznać przymiotów jej po­
przedniczek. Prawda że żołnierzowi reckietinu męztwa od 
mówić nie można, boć samareliguia- fanatyzując go, zagrzew 
do śmiałych czynów, a każdemu, kto tyle a tyle giaurów w y­
śle do Hadesu, przyobiecuje prorok rajskich rozkoszy niezli­
czone mnóstwo w imię też proroka i w mię wiary zapuszczali 
Arabi i Turcy swe zagony aż po Wiednia mury. To wszy< 
stko prawda i przyznać trzeba, że żołnierz turecki tchórzem 
nie jest, zwłaszcza przy dobrem dowództwie, ale za to chwi 
Iowy zapał i męztwo u zniewieścialego bądź co bądź muzuł­
manina gaśnie i niknie przy dłuższych trudach wojennych, 
przy uciążliwych pochodach i niewygodach. Wtenczas znika 
duch karności i poświęcenia, którego nie zna a miejsce jego 
zajmuje straszna niesubordynac-ya, będąca nieszczęściem dla 
każdej choćby najdzielniejszej armii. Nadto znaną jeszcze że 
żołnierz turecki lichymi jest strzelcem, co nas wcale nie za­
dziwi, jeśli zważymy, że rząd W . Porty w strasznych tarapa­

tach pieniężnych ciągle zostający, nie może się zdobj'ć na włę 
cej jak 24 naboje do ognia dla żołnierza, które tenże wy­
strzelić może dla ćwiczenia.

Oficerowie tnreccj' tak pod względem fachowego jak i 
ogólnego wykształcenia nie dorównują oficerom innyrch naro­
dów; do tego douać należy ich położenie finansowe. Każdy o 
ficer otrzymuje od państwa ubiór i stół a oprócz tego małe 
bardzo wynagrodzenie pieniężne, czego jednakże do wyższych 
oficerów stosować się nie można. Podczas bowiem gdy pod­
porucznik nie pobiera oprócz ubioru i wyżywieuia więcej nad 
225 zlr. rocznie, wynosi pensya marszałka (Miischir‘a) prze­
szło 24,000 złr. obok 100 racyi żywności dla służby i 64 ra 
cyi dla koni.

Oficerowie rekrutują się albo z o starych podoficerów 
albo też są uczniami szkoły' wojskowej, ani jedni ani drudzy 
nie odznaczają się wielkiemi wiadomościami, a jeśli zważymy 
i na to, że względy osobiste, protekeye i nepotyzm w armii 
tureckiej wielką odgrywa rolę, nie będziemy się dziwili, że 
w Turcyi znajduje się wiele jeneralów mlodyeh i niedoświad 
czonych o których czynach dotąd świat niczego się nie dowie­
dział.

Co do broni, nżywano dotychczas systemu Schnielera, 
Enfielda i Spriugfielda, niedawno zamówiono 600,000 kara­
binów, systemu Henri-Martina, rezerwa używa dotychczas je­
szcze starej broni z kurkami itd. W ogóle powiedzieć można, 
że wojsko tureckie mianowicie piechota dobrze iest uzbrojoną, 
że jednakże brak zamiłowania , porządku i czystości, tak u 
przełożonych jak i u podkomendnych niweczy i marnuje naj­
lepszą nawet broń i przybory. Armaty po większej* części od- 
tylcowe z fuDryki Kruppa nie mają wozów do amunicyi i są 
licho oprzężone.

Powstanie w Hercegowinie
Donoszono przed kilku dniami, że władze tureckie wy­

dały ogólną amnestję dla tych, którzy powrócą do swoich o- 
bowiązuów', zagrożono zaś nieposłusznym prześladowaniem.

Zamiast ogłoszenia rzeczonej amnestyi, znajdujemy ogło­
szoną wcale oryginalnym językiem napisaną proklamację Der­
wisza Baszy. Brzmi ona :

„Do ludów Jego cesarskim Mości sułtana !
Wezwany wolą sułtana do stłumienia rewolucyi i m* 

mocy pełnomocnictw udzielonych m pismem Wezyra z 1 g° 
Tomus (16. lipca), rozkazuję, żeby każdy', który pomaga bun­
townikom został mieczem uKarany; rozkazuję, ażeby zostać 
wprowadzony stan oblężenia nad prowineyami mnie poddane' 
mi ; rozkazuję, iż każdy wierny Mahometa ma prawo aresz 
towania i przywiedzenia przed moje oblicze każdego podejrzą' 
nugo o udział w powstaniu, lub o ułatwianie pomocy wrogo*0 
naszego Naj. sułtana. Rozkazuję dalej, by cudzoziemcy prze*1 
cały czas powsta ua — które prawdopodobnie nie potrwa j°^ 
długo, gdyż słońce powstańców kłoni się już ku zachodoW* 
—  by cudzoziemcy stósewali się do praw k-ajowyoh, Nako' 
niec rozkazuję wszystkim korporacyom, żeby nam służyły ^ 
tem wszystkiem czegobyśmy zażądali i .to służyły bez wyd*‘ 
nia głosu skargi i bez oporu. Piorun snltana dosięgnie ty 
wszystkich, który n e  stosują s.ę do naszych rozkazów, a sł°' 
szność nakazuje, żebyśmy potom byli n; eublaganymi. Rożka' 
zuj ę, żeby żadnemu buntownikowi nie dawano przytułku, 0 
któ>’zyby go dali lub przyjęli, podpadną mieczowi. Rozkazuje 
także, aby odprawiano modły w świątyniach, należących d9 
naszej jurysdykcyi, ażeby ubłagać pomoc boską i opiekę pro' 
roka dla naszego sułtana i jego rządów. Rozkazuję, ażeby ni' 
niejszy edykt ogłoszny został w trzech najwięcej rozpowsz0' 
chnionych językach a mianowicie: w tureckim, greckim i sl“ 
wiańskim i proszę panów walim (gubernatorów), którzy 69 
moimi sąsiadami, ażeby dostateczną ilość ltopij rozlepić ka*°' 
kii, by wszyscy wiedzieli c tem i nie podpadli surowości st»' 
nu oblężenia. Dano itd. Podpis.

Derwisz, Emir basza."
O obsaezeniu przez powstańców Trzebinii, doniosły dzio*1 

niki z nad granicy' z razu z zastrzeżeniem ; obecnie potwie*’j 
dza się w zupełności ta wiadomość. PoHt. (Jorresp. dono9* 
że przed obsaczeniera Turków w Trebinje, stoczyli przedt0l)> 
powstańcy kilka potyczek z wojskami tureckiemi, przy tej 
sobności spalili powstańcy kilka miejscowości kolo TrcbiuJ6’ 
zajętych przez muzułmanów. W  skutek tego obsaczenia H*0 
szą Turcy dostarczać posiłków w broni i ludziach drogą O*0’ 
ską koło Drubownika do Metkowicz. — VV nadbrzeżnych h*̂  
stach Dalmacyi obiegają pogłoski źe niebawem wysadzą 
z 7 okrętów wojska na ląd przez przesmyki ćalmackie 
żące do terrytorjum tureckiego.

O b l ę ż e n i e  T r z e b i n i  wprowadza powstanie na 
we tory i stanowi fakt bardzo ważny w dziejach jego. 
binia leży na drodze z połnocno-wschodniej do p o łu d n ic^  
zachodniej Hercegowiny w trójkątnym pasie między Cz*rIt0 
górą a Dubrownikiem Wzięcie jej ułatwi powstańcom znos*1, 
nie się z obu temi krajami, a Turiow  odetuie od Pol*11̂ 1̂  
Słaba jej załoga bronić się długo me może, tembardzieJ> 
twierdza zbudowaną jest na sposób dawny tak, że mul')' ■ 
służyć mogą nie dla ustawienia dział, jeno karabinów, a 
najlepszym razie śmigownic. Odsiecz będzie trudną, bo P’ 
wadzić muszą ją Turcy z Mostaru przez górzyste okolice ® ■
taczu, zajęte przez powstańców'. Jedno co może tylko ur* 0, 
wać tę dawniejszą stolicę Hercegowiny, to brak dział u 
wstańców, ale to dopóty tylko, dopóki im takowych o10 
starczą Czarnogórcy.



D u b r o w n i k  cl 9. sierpnia. Ze źródeł słowiańskich 
donoszą :• Pod Newesinią 200 c-hrześcian uderzyło na 800 Tur­
ków, którzy zostali zupełnie pobici, utracili działa i zapasy 
żywności, a Selim basza został rannym.

D. 3go. bm. 56ę Słoweńców wyszło pod dowództwem 
Hubmayera z Lubiany do powstania w Hercegowinie.

W elle ostatnich doniesień, w prowincji w A l b a n i i  w y  
b u c h t o  po w s t a n i e .  Niepokój i rodzdrażnienie obejmuje 
także prowineye Tesalię i Epir.

W  Atenach lud powitał] króla okrzykiem: „niech żyje 
Hercegowina!11

DZIAŁ EKONOMICZNY i GOSPODARCZY.
fcroileK lectecnia 

Grudy u koni, i Liszai u bydła i cieląt
p. W iktora  Bylickieyo

G ru  da  jest to długo trwające zapalenie tylnych powie­
rzchni pęcinowych nóg zadnich —  rzadko przednich. — Ce­
chuje ją wydzielanie się cieczy ostrej, cuchnącej; skóra, okry­
wa się strupami i szerśćr wypada, a gdy^gruda zaniedbana, 
zadawniona, wtedy przechodzi w chorobę, zwaną psie włosy.

Sposoby leczenia przez weterynarzy używane, zastosowa­
ne bywają d”o stopnia, w jakim się noga grudą zajęta znaj­
duje.

Używane bywają moczenia w ban im odwarze siemienia 
lnianego , okładanie kataplazmami •— wewnątrz, sól glaubarska 
a na pokarm otręby pszenne z drobną sieczką.

Inni do kąpieli takich u 5, wają nicdi kwasu czerwo­
nego merkuryusza zmieszanego z proszkiem węgla, drewnia­
nego, lub wodę wapienną (aijua calcis) z siarkanem miedzio­
wym —  a nawet jeśliby obrzękłość rozciągała się do ątanu 
przegubowego, zalecają zawlokę, którą* potrzeba przez tygodni 
kilka w stanie ropienia utrzymywać.

Postępowanie to, tak przy grudzie jak i psich włosach 
jest za długie a nie zawsze skuteczne.

Podaję zatem sposób daleko prostszy a liajzupe-lniej pe­
wny —  Pęcinę grudą zajętą potrzeba wystrzydz —  wymyć 
dobrze wodą ciepłą z mydłem —  a gdy zupełnie wyschnie , 
posmarować pędzlem w mastyce wedle poniższego przepisu u- 
maczany nr,

Bierze się k r ą % e k s m o 1 y s z fi w s 1; i oj, tę w ryneczce 
rozpuszcza się na blasze, lub na węglach, a gdy się już roz 
puszczać zaczęła, nalewif się na nią d w a  l u t y  k w a s u  
s i a r k o w e g o  czyli wiatryoleju, i miesza się; po czein za­
nosi się tak do stajni póici dobrze ciepłe i płynne, —  miesza 
się, poczem umaczawszy w tern pęzcl, zasmarowywa się pę­
cinę tak daleka jak gruda zajmuje a nawet trSdię dalej.

Tak posmarowawszy, pozostawić konia na czystym pod-
ściolc. . . . .

Pod tą skorupą, która się na pięcime z zasmarowania u- 
tworzy, gruda najzupełniej po dniacdi kilku od skóry odstanie, 
a gdy skorupa smoły sama częściowo odpadać zacznie, to w 
ty .̂h miejscach pęcina najzupełniej już czysta się okaże.

Koń z tak zasmarowaną pęciną może być puszczany na 
pastwisko —  przeprowadzany, lub nawet do lekkiej a nie 
odległej jazdy w stanie suchym używany.

Taki sposób leczenia grudy tem tlómaczy się —  że kwas 
siarkowy niszczy zgniliznę, a smoła dobrze przystając do skóry 
chroni od zanieczyszczania pęciny, —  od działania powietrza, 
i wstrzymuje potnienie (transpiracyp.j

P s i e  w ł o s y .  Jeżeli gruda była zaniedbaną, a w na- 
Btępstwie jej wyrodziły się psie włosy, potrzeba naprzód miej 
sca niemi zajęte wymyć mydłem, a potem nogi konia moczyć 
w putni codziennie przez godzinę, w ciepłym odwarze ślazu 
i prochów siennych.

Po dziesięciu dniach takiego moczenia — miejsca zajęte
wytrzeć, a gdy obeschną, posmarować pędzlem taką samą ma
etyką jas w grudzie —  a gdy plaster smołowy odpadnie pę
cina okaże się czystą.

AVszakże gdyby nadspodziewanie okazało się. że po dzie­
sięciu dniach takiego moczenia, nogi tfie sklęsły i opuchłość 
nie ustąpiła zupełnie, to potrzeba w dalszym ciągu, po dwa 
rafcy po godzinie moczyć nogi konia, dopóki opuchnienie nie
ustąpi , a dopiero potem użyć zasmarow ania.

Niektórzy weterynarze utrzymują, że przyczyną grudy 
może być kwaśna lub zepsuta pas/a - w takim razie gruda 
powstawałaby z przyczyn wewnętrznych —  wypada ztąd, że 
zajęłaby nie'tylko pęciny nóg zadnich, ale i przednich, co je­
dnak zdarza się daleko rzadziej.

To jednak pewno, że nieczyste utrzymanie nog, głównym jes 
tćj choroby powodem. —  Zdarzało mi się widzieć u wałachów 
i ogierów grudę i na przednich nogach, a nigdy nie widzia­
łem jej u klaczy —  ztąd wniosek, że może biyzgnjąo na pę­
cinę nóg przednich, swą gryzącą substancyą, do zadraśnienia 
delikatniejszej skóry pącinowej przyczynia się —  u klaczy zaś, 
że mocz pada z tylu, rzadko przednie ich pęciny grudzie ule 
gają.

Obmycie nóg zatem codzienne, zwłaczcza gdy tym jestzaku 
rzony lub zabłocony, przyczyniając się do zdrowia konia, je­
dynym jest środkiem uchronienia go od grudy, która jakkol­
wiek nie jest niebezpieczną, lecz łatwo leczyć „ię dającą, prze­
cież na jakiś czas szpeci nogę konia, przyprawia go o kula- 
wiznę, i pozbawia przez czas kuraeyi użytku z niego, co zaś 
większa, że usposabia do grudy na nowo przy najmnjszem w 
czystości zaniedbaniu.

L i s z a j e  u b y d ł a  d o r o s ł e g o  i c i e l ąt .  Okazu­
ją się na krzyżu ku ogonowi i na samym ogonie. —  Bydło 
dorosłe juk i cielęta doświadczając dolegliwego swędzenia, 
liżą ciągle miejsca te ostro nastawionym językiem do t e g o  stopnia, 
że krew się okazuje, a rozlizująe liszaj, zarażają nim coraz 
większą na skórze przestrzeń

Używane leczenie odwarom tytoniu, wapnem nie gaszo- 
nem, popiołem z buczyny, ługiem i t. p. okazuje się uie do- 
statecznem, bo bydle liże te miejsca, a uwiązane krótko aby 
bię nie lizało, niepokoi się, zrywa, naraża na wypadki, bo 
świerzbienie jest wielkie i coraz większe w miarę szerzącego 
się coraz więcej liszaja.

Można zmniejszyć to swędzenie pokrywając liszaj plastrem 
nio dopuszczającym powietrza, i nie dającym się zlizać.

Takim środkiem jest mastyka, którą na grudę koni po­
dałem. •—• Miejsce liszajem zajęte, wymywa się- dobrze my­
dleni, potem opłukać wodą cioplą i wytrzeć suchą szmatą.

Tym czasem trzeba miecgolową c.ieplą mastikę, z krążka smo­
ły i kwasu siarkowego przygotowaną (tak, jak to w grudzie 
wskazałem) i wziąwszy takową na pęzel —  zasmarować cały 
liszaj, a nawet nieco dalej.

Tym sposobem utworzy się skorupa, pod którą będący liszaj 
wolny będzie od wpływu powietrza i rozraniającego lizania —  
gojenie zaraz, nastąpi, a gdy skorupa odpadać zacznie, okaże 
się skóra czysta, która niebawem szerścią porastać zacznie.

"\7vr la d -o r m o ś c i  m i e j s c o w e  i  p r o -w in . -  
c y o n a J L -n e , — r z e c z y  p o to c ^ io .©  i  r ó ż ­

n o ś c i .  -
— Zjazd gospodarzy i przyjaciół krajowego rolnictwa 

i przemysłu nastąpi w Stanisławowie d. 19. września i nastę­
pnych podczas wystawy rolniczo przemysłowej. (Zob- ogłosze­
nie na str. 4.)

—  Losy miasta Stanisławowa będą odtąd ciągnione 
tu w miejscu (zob. ogłoszenie na 4. str.) i wyplata wygra­
nych nastąpi bezpośrednio od gminy. Zmiana ta zaszła sku­
tkiem likwidacyi „Banku Z w ią z k o w e g o w  którego operacyi 
leżała loteryjna pożyczka stanisławowska, i który prze­
prowadzał ciągnienie i wypłatę losów, a gmina raty pożyczki 
spłacała bankowi.

—  Fotografie pomnika Maurycego Goslawskiego, prze­
znaczone do sprzedaży na pokrycie kosztów pomnika, wykonał 
malarz i fotograf, p. Rapacki, znany zaszczytnie publiczności 
naszej. Odznaczają się one znakomitą czystością, a retuszowa* 
ne przy tem prawdziwie artystyczne. Eormat gabinetowy ko­
sztuje dO cnt. me kładąc tamy dobroczynności. Do nabycia u 
pp. Milikowskiego i Gluchowskieho & Herberta.

— Koncert p. Zakrzewskiego w ubiegłą niedzielę, po­
wiódł się świetnie; ar ty stu śpiewał z staraniem i zapałem 
rażeni; po każdym ustępie oklaskom n ieb y ło  końca.

—  Objad pożegnalny dla oficerów odchodzącego z tąd 
17. batalionu strzelców odbył cię d. 10. bm w sali kasynowej. 
Dnia 7 b. m. zaś żegnali się u i n  i pp. oficerowie z pułku 
Salvator i strzelcy w zamkuiętem kółku kastowem na sali 
teatralnej.

— Powodzie. I u nas po ostatnich deszczach wezbrały 
rzeki i strumienie. Bystrzyca bliską jest wylewu. Na Dnie 
strze pod Haliczem most drewniany jest zagrożony. Pan Ba- 
łancewiez, inżynier dróg powiatowy wyjechał na miejsce.

—  W  Haliczu odbędzie się 24 sierpnia walny zjazd 
ruskiego towarzystwa imienia Michała Kaczkowskiego.

—  Teofil I-enartowiz serdeczny nasz lirnik bawi obe­
cnie w Krakowie po 25 letniej nieobecności w kraju. Mia* 
sto Kraków przyjęło miłego gościa po staropolska, serdecznie. 
W  sobotę d. 7 b. m. dawano ucztę na cześć Lenartowicza. 
Opis jej podamy w następnym numerze.

—  Ormianie w Galicyi. W i ad. Kośe. podają następują­
cą statystykę ormiańskiej arcbidyeeozyi lwowskskioj :

Dyecezya ta zajmuje znaczu.jszą część Galicyi wscho­
dniej i całą Bukowinę : obszar jej nio da się ściśle oznaczyć, 
bo granice jnj, zwłaszcza ku zachodowi, nie są nam dokładnie 
wiadome.

Na toj przestrzeni kilkuset mil kwadratowych, mieści się 
tylko 10 parafii, z których dwie tylko liczą przeszło 100C 
dusz, cztery zaś maja między 200 a 500 dusz, trzy między 
100 a 200 dusz, a jedna nawet niżej 100 dusz. Najliczniej­
sza jest parafia w Lutach, mająca 1.800 dusz w 20 miejsco­
wościach, po niej idzie parafia w Czerniowcanh, licząca 1120 
dusz w 58 miejscowościach najmniejszą zaś jest parafia w 
Łyściu, 93 dusz w dwóch miejscowościach. O "ólną liczbę ka­
tolików ormiańskich podaje szematyzm na 469b. Wszelako licz­
ba ta zdaje się za wysoką, urzędowo bowiem obliczenia na 
podstawie spisów ludności sporządzone, nierównie niniejszą wy­
kazują‘ liczbę. Według Rapackiego : Ludność Galic.yi (str. 4 (j) 
było w roku 1870 w Galicyi 2102 Ormiau-katolików —  do 
togo ttoliczyćby należało takichże Ormian na Bukowinie, któ­
rych liczba w ropu 1857 wynosiła 9,89 (Czoerning Statisti- 
sches Handbiichlein fur die óstorreicliische Monarchie. Wien 
180J) Przypuściwszy więc, że taż sama cyfra pozostała, w ro­
ku 1870, bo nic mamy pod ręką wykazów urzędowych w 1869 
sporządzonych —  należałoby ogol dyecezyi lwowskiej przyjąć 
na 3001 dusz. Źe podane w szematyzmie duchownym cyfry 
ludności nie są dokładne, tem się tlómaczy, że przy ogrom­
nej rozległości niektórych parafii,- niepodobna proboszczom spO/ 
rządzić statum animarum ; tak mala lip. parafia jak brzeżań- 
ska, która według szematyzmu liczy tylko 186 dusz, rozrzu­
cona jest na 30, po większej części bardzo odległych miejsco­
wości —  inne także parafie n. p. tyśmienicka, liczy 182 dusz 
w 20 miejscowościach, parafia w liorodcnce liczy 386 dusz w 38 
miejscowościach, śniatyńska 415 dusz w 33 miejscowościach, 
czerniowiecka 1120 w 58 miejscowościach' suczawska 214 
dusz w 23 miejscowościach.

Kapłanów posiada dyecezya sylko 19 (dziewiętnastu),
pomiędzy nimi jest kanoników katedralnych...........................  3
proboszczów ..........    8
administrator jednego probostwa..................................................  1
wikary uszów ........       5
katecheta.... ..  ..................................................................................  l
defieyent...........................................................................................  ]

Większa połowa tjcli księży, bo piętnastu, liczy ponad 
50 lat wieku (dziesięciu nawet nad (11) lat), a tylko czterech 
jest takich, którzy mniej n ż 50 lat wieku mają.

W całej dyecezyi jest tylko jeden klasztor Panieu B e­
nedyktynek, liczący 16 profesek, a 4 nowicynszki, razem 20 
osób. Klasztor ten utrzymuje w swym’'gmachu publiczną szko 
lę żeńską, licznie uczęszczaną i wzorowo prowadzoną.

—  W Weis w Górnej Au3tryi, odbył się dnia 8. bm. 
zjazd ochotniczych straży ogniowy cli niższo i górnoaustryackieh, 
których liczba w ynosi około 509. Uczestników zjazdu, którzy 
zapowiedzieli przybycie swoje, było 1.600. Miasto uroczyście 
było przystrojone i ludność z uniesieniem witała gości. Stra­
że oebodnicze z pok Wiednia przybyły z wlasnemi muzykami

— Nielada zakład wygrał angielski aktor łlastings. 
Przed 10. laty w rozmowie z lordem S, wyjawił on przeko­
nanie, że więzienie w odosobnionej celi nie jest bynajmniej 
tak ciężką karą, jak to sobie zwykle wyobrażają. Lord S,

pragnąc tę kwest™ praktycznie rozwiązać, ofiarował mu 100.000 
ft. sterl., jeżeli podda się takiemu zamknięciu przez lat 10. 
Gastings przyjął zakład. Lord S. urządził w swoim domu zu­
pełnie ciemną celę, 15 kroków długą, a 10 szeroką. Hastin- 
sgowi wolno było palić w celi świcę, dostarczano mu książek 
i przyborów do pisania, mógł jeść i pić co chciał, tylko że 
to wszystko podawał mu sługa, który dla niego był niewi­
dzialnym. Warunków dotrzymano obustronnie z największą 
dokładnością. Hastings wytrwał 10 lat w ciemnej odosobnio­
nej celi i dopiero 15. czerwca rb. ujrzał światło dzienne i o -  
trzymał sumę wygraną. Fizyczne jednak zmiany, jakim w cią­
gu tego czasu uległ, są uderząjące, Chociaż ma dopiero 35 
lat wygląda na starca 60 letniego, trzyma się pochyło, chód 
ma niepewny,. twarz trupio-bladą, wymowę trudną, włosy na 
głowie i brodzie jak śnieg białe.

—  Pobożna dama. Gameta Kielecka umieściła na­
stępujący wierszyk, który przytacząmy dla zbudowania naszych 
dam:

Przed ołtarzem cudownym św. Marcina
Zamiatała posadzkę pobożna hrabina;
Widząc święty, że ogon aksamitny wlecze,
Nie wierząc komedjantce, tak do n.ej wyrzecze-
Urżnąłem dla biedaka mego płaszcza kawał,
Bo od wielkiego zimna umierać się zdawał;
Oberżnijże swój ogon, daj biednej kobiecie,
A ona za waaanią posadzkę zamiecie.
—  Jednogłośrie wybrany. W  Rcussmarkt (Siedmiogród) 

odbył się przed kilku dniami wybór na deputowanego. Pierw 
szego dma wyborczego nie zjawił się żaden wyborca, gdyż 
Rumuni, jak wiadomo, uchwalili wstrzymać się od wyboru, 
drugiego zaś dnia przybył jeden wyborca i dał głos swój na 
Pawła Moricza. Węgierskie dzienniki doniosły też spiesznie, 
że Paweł Moricz został w Reussmarkt jednogłośnie wybra­
nym.

—  Harem Emira Kaszgaru. Piszą z Odessy: Tutejsza 
administracj a miejska otrzymała w tjrch dniach ua iadomie- 
nie od moskiewskiego poselstwa w Konstantynopolu, źe nie 
zadługo nadjadą do Odessy ciekawi goście, których należy przy 
jąć odpowiednio i postarać się dla nich o pomieszczenie i wy­
gody. Będzie to harem dla władcy Kaszgaru, Jaitob-Bega u- 
dającego się przez Rossyę do swego państwa, które graniczy 
z inoskiewskiemi posiadłościami w Azyi. Harem przybywa z 
Konstantynopola i jest podarunkiem sułtana dla przyjaznego 
sobie władcy; wybrano do niego najpiękniejsze kobiety, przy- 
czein byli obecni dyplomatyczni zastępcy Emira Kaszgaru, 
znający dokładnie gust swego pana. Ponieważ jednak harem 
składał się tylko zazyatyekich piękności, dyplomaci kaszgar- 
sey dla skompletowania go kobietami Zachodu, udali się w 
podróż do Wiednia, Berlina i Paryża.

—  Pew ien  w łaścic ie l handlu  towarów galanteryjnych 
w Baltimore, jak piszą dzienniki tamtejsze, zawdzięcza Bwój 
milionowy majątek papudze, która przez wiele lat z klatki 
zawieszonej u wejścia do jego magazynu, do każdej damy 
przechodzącej wolała: „Czarująca istoto!"

N a d e s ł a n e .
Szkoła tańców

M A T K O W S K I E G O .

(w domu Halavaya)

Urządzona została świeżo wedle wszelkich wymagań na* 
uki i wygody. Zdatności nauczycielskiej pilności i uprzejmości 
pana Matkowskiego odpowiada, komfort urządzenia i towa­
rzyski skład uczących się. Chcącym rzeczywiście dobrze nauczyć 
się tańczyć, radzę przeto udać się do pana Matkowskiego.

Stauislawów, 8 . Sierpnia 1875, 

Z,nawca.

Cennik lw o w sk ie j I z b y  h a n d lo w e j.
płacę 1 M a ją

złr. w, a,
Lwów dnia 11. Sierpnia

I . Akcye,
Kolej Karola Ludwika 200 zlr. m. k .....................•

„ Lwowsko-Czeruiowiecks: 2oo złr. w sr. . , • 
Banku hipotecznego 200 złr. w. a ................................

224 — 
138 — 
238 —

226 — 
140 — 
240 —

II. Listy zast. za 100 zlr.
G alicyjskiego Towarzystwa kred. 5 %  w. a. .

4 %  w. a. . • 
5%  okres. . ’

Banku hipotecznego 6y„ w. a..................................’
Galicyjskiego Zakładu kredyt, włość. 6°/„ . . • 
Ogóln. roln. k red. Zakl. dla Galicyi i Bukowiny 

O/,, w. a............................... .....................................

87 90 
79 25 
87 90 
92 80 
98 75

90 10

218 -  
88 50 
80 — 
88 50 
93 40

100 —

III. Obligi za 100 zlr.
Galie, it fd e m n iz a e y jn e ............................................-
Pożyczki krajowej z r. 1873 .................................
Losy miasta K r a k o w a ...........................................

86 75 
92 25
15 50
16 -

91 20 
87 60 
93 50 
16 60

IV . Monety.
Dukat h o len d ersk i...........................................  , *„ cesarski ........................................................... •
20 franków .....................  ......................•
P ó l in ) p » r y a ł ............................................................... •
Rubel s re b n y ................................................................ •
Rubel p a p ie r o w y ...........................
Pruskie bilety kasowe . ■ . ........................... •
Srebro ................................................

5 14 
5 Ig 
8 87 
8 92 
1 58 
1 53% 
1 63V 

101 -

17 50 
6 21 
5 27
8 94
9 12 

1 68
1 65% 
103—



01 wieszczenie.
W skutek z c. k. uprzyw. austryackim Bankiem związkowym we Wiedniu na dniu 4. sierpnia 1875 ze wartej umowy, 

podaemy do powszechnej wiadomości, ze od 31. lipca 1875 zacząwszy, nie tylko ciągnienia, ale także i wypłaty wycią, 
gnietych losów naszej pożyczki loteryjnej, nie jak dotąd za pośrednictwem tego Banku, lecz wprost od Kasy stanisławo­
wskiej miejskiej uskuteczniać się będą.

fi andLULSZu. p o ż y ć  iz e łr  h i p o t e c z n y c h  
lo t e r y jn y o t >  m ia s t a  S t a n i s ła w o w a .
##i d f  t iir ó M ' , dnia 7. sierpnia 1875.

O G - Ł O S Z E N I E .
Komitet c. k. Towarzystwa gospod. galio. ma zaszczyt podać do pu­

blicznej wiadomości, iż wraz z wystawą w Stanisławowie, odbędzie się w 
dniach 19. i następnych Września br. Zjazd gospodarzy, urządzony stara 
niem Komitetu w myśl §. 47. Statutu Towarzystwa goap. gal.

Udział w zjezdźie tym brać mogą nietylko członkowie Towarzystwa, 
ale i inni gospodarze lab miłośnicy gospodarstwa wiejskiego.

Celem zjazdu jest rozbiór pytair z dziedziny gospodarstwa wiejskiego.
Bliższe szczegóły jakoteż program w swoim czasie ogłoszone będą.

Z Komitetu c. k. Towarzystwa gosp. gal.

L w ów , dnia G. Sierpnia 1875. r.

W iceprezes 
Abrahamowiez.

Za sekretarza Tow. Sekretarz i referent 
B. Drwęski.

1 - 1

i  w  S ta jn - is ła /w c w r ie

r  począwszy od Soboty d. 16. sierpnia 
i  codziennie przedstawienie z nowym  
r  programem ś
\  Cyrk znajduje sflnaplacu przed Bazarem. j

EPILtPSYĘ
wnie specjalny lekarz dr. 
Killisch, D rezno, Wilhelms 
platz 4 (dwniej Berlin)

Tysiączne skutki dobre! 14—is

nim
gospodarstwa wiejskiego

(wyższa szkoła rolnictwa)
■\xżr D u b l a n a c  ł i .

Wykłady rolui szkolnego 1875|76 roz­
poczną się dnia 1 W rześn ia  1875. 

Podania o przyjęcie opatrzone do­
wodami nauk odbytych, dotychczasowe­
go zatrudnienia i wieku wniesione być 
mają do dnia 15 Sierpnia b. r. do Dy- 
rekcyi szkoły w D u b l a n a c  h pod 
L w o w e m .

Bliższych v iadomości udziela pod­
pisany dyrektor.

Z. Strusiewicz

xxxi»,xxxxxxit txxxxxxxxx*nxxxxxxx
^  {“*>S l i A ^ Y K i  ogrodowe angielskie po złr. 17, 19, 21 i 33
A *  R Z E P A  olbrzym ia , pastewna, angielska (TurnipsJ 100 fnt. zlr. 70 Int. 80 ct. ^

R Z E P A  śeii rn iow a duża . . . „ „ „ 50 „ GO „
' • OH R E C ZK A  sybirska pastew na . . „ „ ,, o

(t i .« g i w ie ile t is l i ic j  u ie  r ł o w e j )
Pasy do maszym i młoca.rń najlepsze belgijskie gai. lszy: 

szerokość! cali I "  i $ n %'W  3 "  3 ’/,."  4 "  4 '/, ,"  G" 5 5 "  G1/ , "  7 "  7 '/ . / '  8/'
n
n

u
*

Lena »a stopo: i5 c C M c t .  45 ot, 5g^t.. 07 ct. 80 ct. 95 ot. 105 ct. 125 ct. 140 ct. 155 ct. 170 ct.
190 ct,. 210 ct.

O liw a najlepsza do maszyn : Getnar 20 zlr. fnt. 2G ct. 
S m arow id ło  belgijskie do o s i: „ 11 „ „ 15 „

poleca

G ł ó w n y  S^ ł a d  Na s i s n
U  TEOFILA ŁUCKIEGO

3| fc w f  S - w o w ie ,  Plac Ila lick ' 1. 14 obok Banku hypotoczncgo.U >
K I MU i M m m fHH q *  \

Czechowski. 
Fischler.

TELEGRAM!!
Podpisany, odwołując się na ogłoszenia poprzednie, ma zaszczyt donieść 
Szanownej Publiczności, że na ogólne żądanie P. T. Publiczności Czerni o- 
wieckiej do Soboty dnia 14. sierpnia 1875 pozostaje w Czerniowcach; w 
tymże dniu z towarzystwem ś wojem jako też z własną mnzyką do Stani­
sławowa przybędzie, z tego powodu przedstawienie ogłoszone na dzień 

12. rozpocznie się na dniu 14. sierpnia o godż 8. wieczorem.

E d w a r d  S u h r
dyrektor cyrku.

1 - 1

NAKŁADEM
KSIĘGARNI ( ■ u b r y n o n  I o jsu  i  S c h m i d t a  we LW OW IE.

Wy*Kbtr
O c h r o n a  p r a w n a  na d  łanami.

ZBIÓR USTAW i ROZPORZĄDZEŃ
tyeząeyrh nie

O C H R O N Y  L A S Ó W  i P O L O W A N I A ;
*  dodatkiem

tNSTPUKCYI DLA ZAPRZYSIĘŻONEJ STRAŻY LAS0WEJ.
Ułożone przez He n r y k a  S t r z e l e c k i e g o ,  dyrektora szkoły leśniczej i dr E T i 11 a.

J K f C t a B  1  a ł  8 0 .  c « . 3 -  3

I H » W  l
D LA  R O L N IC T W A , PR ZE M Y SŁU  i HAN DLU

K. R E C Z Y f l S K I E G O
we Lwowie, ulica Jagiellońska (Jezuicka) 1 i. 

sprzedając m a s z y n y  jj n n r K r d # . i i t  r o l n i c z e ,  przjjmuje w z amia

Zboże po i wyżej cen targowych,
a przy w iększych partjach dopłaca gotówką. 

Cenniki i warunki na żądanie franco. 3—3 t

B A N K  Z A L I C Z K O W Y  S T A N I S Ł A W O W I E .
Stowarzyszenie zarejestrowane z nieogran.czoną poręką.
przyjmuje wkładki oszczędności jakote* na rachunek łaciaci]

za oprocentowaniem po 7 od sta
Oprocentowaniezaczyna się zdniem po wniesieniu wkładki, a końcży się z 

dniem przed zwróceniem takowej. Procenta obliczane będą póh ocznie z dniem 
AJ 30. Czerwca i 31go Grudnia każdego roku i wypłacane w ciągu miesie&y Lipca 3  
VI i Stycznia za okazaniem książeczki. Procenta niepodniesione będą do kapitału do- H  
j j  pisane i dalej oprocentowane. —  p
n  Od 1 Lipca 1875 r. pożycza Bank zaliczkowy członkom swoim na weksle

i akta notarya1 te za oprocentowaniem po 10 od sta, zaś na zastawy rzeczy ru- 
i /  cbomycb (fanty za oprocentowaniem po 12 od sta rocznie, 
u  3 -3  O d  l O y r e l r c y j .

W yflSW j i odpowiedzialny redaktor Rudolf Jastrzębski. Z drukarni J, Dankrewi jza w Stanisławowie.


